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B O LESŁA W  G O M Ó ŁK A

OBSERWACJE KSIĘŻYCA  
DOKONANE PRZEZ MIKOŁAJA KOPERNIKA

Zagadnienie ruchu Księżyca i obserwacje w  tym zakresie czynione 
przez Kopernika w  celu sprawdzenia zgodności teorii astronomicznych 
z rzeczywistością miały, jak się to później okazało, doniosłe znaczenie dla 
powstania i ugruntowania teorii heliocentrycznej budowy świata. Istnieją 
uzasadnione przypuszczenia, że miejscem narodzin tej przełomowej dla 
rozwoju astronomii idei był piętnastowieczny Kraków, naówczas ośrodek 
studiów astronomicznych o międzynarodowej sławie h Źródło inspiracji 
stanowił tutejszy klimat naukowy, a w  szczególności zaś wykłady sław­
nych mistrzów, dzięki którym przyszły reformator astronomii po raz 
pierwszy uświadomił sobie niedoskonałość ówczesnej nauki o ruchach 
ciał niebieskich. Niewątpliwie już wtedy zapoznał się Kopernik z teorią 
ruchu Księżyca, ciała najbliższego Ziemi, a więc obiektu dogodnego dla 
prowadzenia obserwacji i możliwe, że sam ich również dokonywał. Jed­
nakże dopiero studia astronomiczne w  Bolonii, gdzie został współpracow­
nikiem znakomitego badacza, Włocha Domenico Marii Novara (1454— 1504), 
dały okazję Kopernikowi, do bliższego zainteresowania się tym  proble­
mem 2. Przypuszczalnie bezpośrednim impulsem dla podjęcia tego rodzaju 
badań było wydane w  weneckiej oficynie J. Hamanna dzieło J. Regio- 
montana, Epitome in A lm agestum  Ptolem aei (Venetiae 1496). Według 
omawianej tamże teorii ruchu planet (Księżyc wówczas był uważany za 
jedną z planet) wynikało, że epicykl Księżyca w  porównaniu z jego de- 
ferensem jest tak wielki, iż Księżyc powinien znajdować się w  czasie 
kwadry dwa razy bliżej Ziemi niż w  czasie pełni. Jeżeli jest tak istotnie, 
to w  czasie kwadry średnica kątowa tarczy Księżyca winna być dwukrotnie 
większa aniżeli w  czasie pełni, co z kolei powinno spowodować odpowiednie 
do tej wartości zmiany wielkości powierzchni tarczy Księżyca i jego blasku. 
Tymczasem bezpośrednie obserwacje wykazały, że rozmiary kątowe śred­
nicy Księżyca tak w  czasie kwadry, jak i podczas pełni niewiele się różniły 
od siebie. Aby więc pogodzić teorię z obserwacjami przyjęto założenie, że

1 E. R y b k a ,  P.  R y b k a ,  M iko ła j K o p ern ik  i  jego  n a u ka , W arszaw a  1953, 
ss. 69—70; E. R y b k a ,  S tu d ia  M iko ła ja  K o p ern ik a  w  K ra ko w ie , w : K ra k ó w  i M a­
łopo lska  p rze z  d z ie je , K rak ó w  1970, ss. 187—197.

2 E. R y b k a ,  P.  R y b k a ,  op. cit., ss. 72— 75.
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Księżyc w czasie ruchu po epicyklu zmienia swoją wielkość w okresie 
dwutygodniowym. To absurdalne tłumaczenie było nie do przyjęcia, a za­
tem należało sprawdzić, czy rzeczywiście w  czasie kwadry Księżyc znaj­
duje się o w iele bliżej Ziemi, niż podczas pełni. Okazja taka wkrótce się 
nadarzyła, bowiem w  dniu 9 marca 1497 roku nastąpiło zakrycie Aldeba- 
rana (απαμ Tau), najjaśniejszej gwiazdy w gwiazdozbiorze Byka, przez 
tarczę Księżyca będącego blisko I kwadry ?. Kopernik obserwował wów ­
czas to zjawisko, wyznaczył paralaksę Księżyca i na jej podstawie obliczył 
odległość Księżyca od Ziemi. Tak oto pisze on o tej obserwacji ruchu 
Księżyca w De revolu tionibus: 4 „Ze paralaksy Księżyca tak podane zgod­
ne są z uważanymi położeniami, możemy to w ielu innym i dostrzeżeniami 
potwierdzić, a między innymi i tym, które wykonałem w  Bolonii 1497 
roku po Chrystusie, dnia 9 marca po zachodzie słońca. Księżyc wtedy 
miał zakryć świetną gwiazdę w Hyadach zwaną przez Rzymian Palilicium  
(Aldebaran), na co oczekując, widziałem jak gwiazda dotykała ciemnego 
brzegu Księżyca i zniknęła o godzinie 5 w  nocy między rożkami Księżyca, 
bliżej południowego rogu o trzecią część prawie szerokości czyli średnicy 
Księżyca. Ponieważ zaś gwiazda podług rachunku znajdowała się w 2U52' 
Bliźniąt, przy szerokości południowej 5°10', widoczne było, że środek 
Księżyca pozornie poprzedzał gwiazdę o połowę średnicy i dlatego miejsce 
gwiazdy w długości odpowiadało 2°36' Bliźniąt, w  szerokości zaś blisko 
5°2'. Od początku zatem ery Chrystusa aż do tego czasu upłynęło 1497 
lat egipskich, 76 dni, 23 godzin, w  Bononii, w  Krakowie zaś dalej na 
wschód położonym o 9° rachowano wtedy 23 godzin, 36 minut, do któ­
rych równość biegu przydaje 4 minuty, wtedy bowiem Słońce znajdowało 
się w  28°30' Ryb. Średni zatem bieg Księżyca rachowany od Słońca, był 
74°, anomalia średnia 111°10', miejsce prawdziwe Księżyca 3°24' w  Bliź­
niętach. Szerokość południowa 4°35', gdyż bieg prawdziwy szerokości był 
203°41', w  tej chwili w  Bononii wschodził punkt ekliptyki 26° Niedźwiad­
ka przy kącie nachylenia do poziomu 59°30', Księżyc oddalony był od 
punktu wierzchołkowego o 84°. Kąt pochyłości koła wysokości względem  
ekliptyki wynosił blisko 29°.” Na podstawie obserwowanych ruchów Księ­
życa Kopernik wyznaczył jego paralaksy: „Paralaksa wysokości Księżyca 
1°, paralaksa długości 51', paralaksa szerokości 30', co prawie zgadza się 
z postrzeżeniem, dlatego tym  mniej ktoś wątpić może o naszych zasadach, 
gdy wypadki z nich wyprowadzone są pewne.”

Przedstawiona powyżej obserwacja ruchu Księżyca jest jedną z wielu  
dokonanych i opisanych przez Kopernika w  De revolutionibus, lecz jest 
ona szczególnie ważna, stanowiła bowiem pierwszy wyłom  w  powszechnie 
dotąd uznawanym systemie Ptolemeusza. Obliczona na podstawie-tej ob­
serwacji odległość Ziemia—Księżyc w czasie kwadry i porównana z odle­

3 W szystk ie  w ym ien io n e  o b serw ac je  K siężyca z arów no  w  tekście , ja k  i w  t a ­
beli, podane  są  w ed ług  L. A. B i r k e n m a j e r a ,  M ik o ła j K o p ern ik , Cz. 1, K r a ­
ków  1900, ss. 317— 319: C hronolog iczny  w y k a z  ob serw a cji a s tro n o m iczn ych  M iko ła ja  
K o p ern ik a  o raz  J . S i k o r s k i ,  M ik o ła j K o p ern ik  na  W a rm ii, C hronologia życ ia  
i dzia ła lności, O lsztyn  1968, ss. 24, 28—29, 67, 70, 71, 73, 83, 85—86, 92, 98, 103.

4 M. K o p e r n i k ,  O obro tach  ciał n ie b ie sk ic h  ksiąg  sześć. Ks. IV , rozdz. 27, 
W arszaw a  1854, s. 323 (tłu m aczen ie  J. B a r a n o w s k i e g o ) .



O B S E R W A C J E  K S IĘ Ż Y C A  D O K O N A N E  P R Z E Z  K O P E R N IK A 335

głością między tymi ciałami niebieskimi w czasie pełni Księżyca okazała 
się prawie taka sama. Dowodziło to, że epicykl Księżyca jest dużo m niej­
szy, co z kolei trudno było pogodzić z dotychczasową teorią ruchu ciał nie­
bieskich.

Jak to już uprzednio nadmieniano, poza omówioną wyżej obserwacją 
wspomina Kopernik w  tym dziele jeszcze o kilku dalszych na przykład 
o całkowitym zaćmieniu Księżyca widzianym przez niego w dniu 6 listo­
pada 1500 roku w Rzymie. Wydaje się, iż ze względu na swe późniejsze 
konsekwencje, doniosłe znaczenie dla rozwoju teorii heliocentrycznej miała 
dopiero obserwacja zaćmienia Księżyca, której Kopernik dokonał w  Kra­
kowie w dniu 2 czerwca 1509 rok u5. Opisuje on tę obserwację bardzo 
szczegółowo, co zdaje się określać jej znaczenie, w  rozdziale 13, ks. IV, 
zatytułowanym: Jak się dochodzi i tłumaczy bieg Księżyca w szerokości6. 
Kopernik po przeliczeniu na południk krakowski pewnej starannie uprzed­
nio dobranej obserwacji zaćmienia Księżyca widzianego w  starożytności 
w  Aleksandrii, porównuje podobne zaćmienie obserwowane przez siebie 
w Krakowie: „Drugie zaćmienie uważałem pod tymże południkiem kra­
kowskim, 1509 roku po Chrystusie, dnia 2 czerwca, gdy Słońce znajdowało 
się w  24° Bliźniąt, środek zaćmienia przypadł o godzinie 11 minucie 36 po 
południu dnia tegoż, według czasu średniego, część tarczy zaćmionej w y­
nosiła blisko ośm cali średnicy Księżyca od strony południowej przy 
węźle wstępującym .” Z teoretycznych obliczeń Kopernika wynikało, iż 
Księżyc w czasie od jednego do drugiego zaćmienia powinien dokonać 
pewnej liczby całkowitych obiegów oraz pewien łuk. Wartość tego łuku 
wynosiła 179°51' i jeżeli Księżyc istotnie będzie się znajdował w przewi­
dzianym miejscu, to teoria będzie zgodna z rzeczywistością. „Przedział 
czasu między obydwoma zaćmieniami w ynosił 1683 lata, 88 dni, 22 go­
dziny, 35 minut czasu prawdziwego, który się zgadzał ze średnim. W tym  
czasie Księżyc ukończył 20 577 obiegów średnich, nadto łuk 179°51', co 
zgadza się z wypadkiem naszym wprzódy podanym”.

Jak wykazał to Ludwik Antoni Birkenm ajer7, zaćmienie Księżyca 
omówione powyżej było zjawiskiem wyjątkowym, albowiem, aby odpo­
wiadało wymaganiom, musiało być niezupełne i spełniać dodatkowo trzy 
inne jeszcze warunki: wielkość tarczy zaćmionej, jakość strony zaćmionej, 
(północna lub południowa) i położenie Księżyca względem apogeum jego 
orbity musiały być dokładnie takie same jak w  porównanym z nim za­
ćmieniu obserwowanym w  starożytności. Istotny był tutaj także dosta­
tecznie długi okres czasu między jednym i drugim zaćmieniem. Zjawisko 
takie jest niezmiernie rzadkie, toteż obserwowane przez Kopernika 
w  1509 r. zaćmienie spełniało tylko pierwszy i trzeci warunek, lecz jak 
to sam obserwator zaznaczył, nie przeszkodziło mu to w  dokonaniu obli­
czeń. Obserwacja ta dostarczyła Kopernikowi dokładniejszych danych od­
nośnie do ruchu Księżyca, niż było to możliwe na podstawie ówcześnie 
stosowanych Tablic Alfonsyńskich. Na karcie 113 recto rękopisu De revo­
lutionibus jest zamieszczona tablica służąca do obliczania średniego dra-

5 L. A. B i r k e n m a j e r ,  op. cit., s. 451 ; J . S i k o r s k i ,  op. cit., s. 24.
G M. K o p e r n i k ,  op. cit., ks. IV , rozdz. 13, ss. 286—287.
7 L.  A.  B i r k e n m a j e r ,  op. cit., ss. 384— 386.
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konistycznego ruchu dziennego Księżyca, nosząca poprawki powstałe po 
wprowadzeniu nowszych danych na podstawie obserwacji zaćmienia Księ­
życa w  1509 roku. Jest rzeczą prawdopodobną, że obserwacja ta miała 
istotny w pływ  na ukazanie się wstępnego zarysu teorii heliocentrycznej 
to jest Kom entarzyka. Opracowanie jego jest datowane najpóźniej około 
1510 r., sama zaś krakowska obserwacja miała w  pewnym sensie charakter 
experim entum  crucis dla teorii heliocentrycznej. Wynik tego ekspery­
mentu okazał się pomyślny, wiadomo zaś, że teoria ruchu Księżyca ode­
grała poważną rolę we wczesnej fazie opracowywania przez Kopernika 
nowej teorii budowy świata.

Jednakże większość obserwacji dotyczących ruchu Księżyca została 
dokonana na Warmii : w  Lidzbarku, Fromborku lub Olsztynie 8. Dla przy­
kładu niektóre z nich zostaną omówione poniżej. Obserwacje zaćmień cał­
kowitych Księżyca dokonane w  dniach 6 października 1511, 5 września 
1522 i 25 sierpnia 1523 roku porównane z trzema podobnymi zaćmieniami 
obserwowanymi przez Hippareha i Ptolemeusza 9 pozwoliły Kopernikowi 
na stwierdzenie, iż jego obliczenia dla ruchu Księżyca są dokładniejsze 
niż starożytnych mistrzów, co również przemawiało za słusznością jego 
teorii. Dwie inne obserwacje Księżyca wykonane w  dniach 27 września 
1522 i 7 sierpnia 1524 roku umożliwiły Kopernikowi dokładne wyznaczenie 
paralaks, co jak wiadomo miało zasadnicze znaczenie dla opracowania 
teorii ruchu Księżyca 10. Spośród dalszych znanych nam obserwacji Księ­
życa dokonanych przez Kopernika, do bardziej interesujących należy jesz­
cze obserwacja zaćmienia dokonana w  Krakowie w dniu 29 stycznia 1534 
roku. Nie jest ona wymieniona w De revolutionibus, a tylko znana jest na 
podstawie notatek obserwacyjnych Kopernika odkrytych i opracowanych 
przez Ludwika Antoniego Birkenmajera u . W dziele J. Stoefflera Calen­
darium Romanum Magnum  w  egzemplarzu służącym Kopernikowi za pod­
ręczny notatnik obserwacyjny, w  którym uzupełniał on na podstawie 
swych obserwacji zamieszczone tam dane odnośnie do zaćmień Księżyca 
i Słońca, istnieje notatka odpowiedniej treści. Oto pod datą 1534 roku, 
dnia 29 stycznia godz. 14 min. 26 odnoszącą się do zaćmienia Księżyca, 
pod drzeworytem obrazującym to zjawisko, dopisał Kopernik: „14, 31”, 
zaś poniżej rysunku: obseruata Cracouiae coepit ho. 12, 47 finis hora 16, 15 
m edium  hor. 14, 31 alt. Lune in fine gr. 29. Zapis ten jednoznacznie wska­
zuje, że obserwacja ta została wykonana w  Krakowie, w  wypadku bo­
wiem obserwacji na Warmii znajduje się uwaga obseruata Varmie. W su­
mie, na 64 pozycje zestawienia znanych nam obserwacji astronomicznych 
Kopernika, aż 17 odnosi się do obserwacji Księżyca, z czego 9 jest cyto­
wanych w  De revolutionibus, a pozostałe zaś znane są z innych źródeł.

S J. P a g a c z e w s k i ,  O bserw atoria  M iko ła ja  K o p ern ika  na  W a rm ii, O lsztyn  
1967, ss. 26—60.

9 M. K o p e r n i k ,  op. cit., ks. IV , rozdz. 5—6, ss. 261—270; J . S i k o r s k i ,  
op. cit., ss. 28— 29, 67, 70.

10 M. K o p e r n i k ,  op. cit., ks. IV , rozdz. 16, ss. 293—295; J. S i k o r s k i ,  
op. cit., ss. 67. 71.

11 L. A. B i r k e n m a  j e r ,  op. cit., ss. 548— 550, 553; J . S i k o r s k i ,  op. cit., 
s. 92.
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W okresie do 1511 roku to jest około powstania K om entarzyka  przypada 
6 obserwacji, do 1530 r. czyli do prawdopodobnego zakończenia pisania 
De revlutionibus przypada łącznie 12, zaś pozostałe 5 wykonano w łatach 
1530— 1533. Spośród wspomnianych 17 obserwacji: 3 wykonano w Bolonii, 
2 w Krakowie, po 1 w Lidzbarku i Rzymie, a pozostałe 10 we Fromborku. 
Interesujący jest fakt, iż Kopernik przeliczał na krakowski południk swe 
obserwacje czynione na Warmii. Możliwe, że jest to przyjęcie od czasu 
owej krakowskiej obserwacji zaćmienia Księżyca w  1509 roku wspólnego 
punktu odniesienia dla swych obserwacji, a może jest to także wyraz du­
chowych związków Kopernika z Krakowską Akademią, o których wspo­
minał jeszcze za jego życia (Kraków, 1542) Albertus Caprinus, jeden z kra­
kowskich profesorów 12. Niewątpliwie było to również ułatwienie dla po­
równania obserwacji uczynione dla wygody krakowskich astronomów, 
z którymi Kopernik współpracował w latach 1515— 1530 w zakresie obser­
wacji zaćmień 13. Im też prawdopodobnie udostępnił w  odpisie swój wstęp­
ny zarys teorii heliocentrycznej zawarty w  Kom entarzyku. Wśród tych  
uczonych wykonujących omawiane równoczesne obserwacje był Marcin 
Biem z Olkusza (1470— 1540), którego rękopiśmienne notatki z tych obser­
wacji znajdują się w  zbiorach Biblioteki Jagiellońskiej (Math. 1861). Na 
podstawie obserwacji własnych i innych astronomów, zwłaszcza starożyt­
nych, ułożył Kopernik tablice dla obliczania ruchu ciał niebieskich: Słońca, 
Księżyca i planet. Tablice te były dokładniejsze niż używane poprzednio 
i one to sprawiły, że nawet przeciwnicy teorii heliocentrycznej uznawali 
i podkreślali wielkość Mikołaja Kopernika jako znakomitego astronoma. 
Tym bardziej godny uwagi wydaje się fakt, iż swoje obserwacje Księżyca 
dokonywał Kopernik bądź to bez pomocy instrumentów, bądź też posłu­
gując się tylko bardzo prostym przyrządem zwanym triquetrum. Narzę­
dzie to służyło mu do wyznaczania paralaksy Księżyca, stąd też pochodzi 
inna jego nazwa — narzędzie paralaktyczne, którego szczegółowy opis daje 
w  De revolutionibus u . Przyrząd ten składał się z trzech wąskich deszczu- 
łek tworzących trójkąt równoramienny o zmiennej podstawie, którego je­
den ze stałych boków był przymocowany na zawiasach do pionowego 
słupa wystającego z podstawy instrumentu, drugi zaś mógł się odchylać 
dowolnie w  płaszczyźnie pionowej i przesuwać wzdłuż trzeciego nierucho­
mego boku (podstawy trójkąta) podzielonego na 1414 części. Cały ten trój­
kąt mógł się obracać wokół słupa przy pomocy wspomnianych wyżej za­
wiasów. Tak prym itywny przyrząd był wzorowany na narzędziach uży­
wanych przez starożytnych astronomów, do których obserwacji nawią­
zywał K opernikls.

12 A lb e rtu s  C a p r i n u s ,  J u d ic iu m  astro log icum , K rak ó w  1542. F ra g m e n t lis tu  
dedy k acy jn eg o  do tyczący  M. K o p e rn ik a : M. K o p e r n i k ,  O o b ro tach  ciał n ie ­
b iesk ich , W arszaw a  1854, s. 642 o raz  I. P o l k o w s k i ,  K o p ern ik ija n a , t. 1, G niezno 
1873, ss. 94— 95.

13 L. A. B i r k e n m a j e r ,  op. cit., ss. 449—454; J . D o b r z y c k i ,  L.  H a j d u ­
k i  e w i c z ,  M iko ła j K o p ern ik  w : P o lsk i s ło w n ik  b io g ra fic zn y , t. 14, W rocław  
1969, s. 7.

14 M. K o p e r n i k ,  op. cit., ks. IV , rozdz. 15, ss. 291—292.
15 R e k o n s tru k c ji t r iq u e tru m  o raz  in n y c h  n a rzęd z i M. K o p e rn ik a  dokonali F e lik s  

i T ad eu sz  P rzy p k o w scy  w  zw iązku  z obchodam i k o p ern ik o w sk im i w  1953 r.

22. K o m u n i k a t y
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Obserwacje Księżyca, obok obserwacji Słońca i planet dolnych, w y­
magały dokładnych obliczeń, lecz jednocześnie dostarczały, wskutek szyb­
kiego ruchu tych ciał niebieskich, łatwo widocznych zmian w  ich pozycji 
na niebie, co z kolei umożliwiało łatwe sprawdzenie przyjętych założeń 
teoretycznych. To właśnie, oprócz wspomnianych wyżej niekonsekwencji 
w  objaśnianiu ruchów ciał niebieskich przez naukę Ptolemeusza, było 
przyczyną dlaczego Kopernik zwrócił szczególną uwagę na obserwacje 
ruchu Księżyca na sklepieniu niebieskim. Mówi on już w iele na ten temat 
w  swym wstępnym dziełku, K om entarzyku, napisanym najprawdopodob­
niej jeszcze przed 1510 r. Wśród przyjętych tam założeń teorii heliocen- 
trycznej, odnośnie do ruchu Księżyca, pisze: „...Drugie założenie: Środek 
Ziemi nie jest środkiem świata, ale jedynie środkiem ciężkości oraz środ­
kiem drogi Księżyca” 16. W innym miejscu przy omawianiu budowy świa­
ta, pisze: „Natomiast droga Księżyca tworzy okręg dookoła środka Ziemi 
i wraz z nią, na kształt epicykla, wokoło Słońca jest unoszona”. Podobnie 
na wstępie w  części poświęconej Księżycowi wyjaśnia: „Księżyc oprócz 
dorocznego ruchu posiada jeszcze cztery inne ruchy...” 17. Jednakże szcze­
gólnie dużo uwagi i miejsca przeznaczył Kopernik omawianemu tutaj za­
gadnieniu dopiero w  De revolutionibus. Rozpatruje on ruchy Księżyca 
szczegółowo, przede wszystkim w IV księdze poświęconej prawie wyłącz­
nie K siężycow i18, a także w iele razy nawiązuje do tych problemów w po­
zostałych księgach. Wskazuje to na istotne znaczenie obserwacji ruchów  
Księżyca dla całości teorii heliocentrycznej. O tym, że wywarły one wpływ  
na rozwój tej teorii, może świadczyć zbieżność rozwiązań teoretycznych, 
co zaznaczyło się między innymi w  koncentro-bi-epicyklicznej konstrukcji 
układu planetarnego Słońca, przedstawionej w  K om entarzyku  19. Tego ro­
dzaju konstrukcję zachował również w teorii heliocentrycznej, w  jej osta­
tecznej formie przedstawionej w  De revolutionibus, układ Ziemia—Księ­
życ. Natomiast układ Słońce—planety posiadał już w  tej wersji teorii 
heliocentrycznej konstrukcję ekscentryczno-epicykliczną. W wyniku obser­
wacji i obliczeń, a następnie logicznych przemyśleń przedstawił Mikołaj 
Kopernik w  swym dziele nową teorię ruchu Księżyca, omówioną w  ra­
mach ogólnej teorii ruchów ciał niebieskich. Przedstawiała się ona po­
krótce w  sposób następujący: Księżyc krąży wokół Ziemi, która wykonuje 
ruch potrójny: ruch obrotowy wokół własnej osi, ruch postępowy wokół 
Słońca po ekscentrycznym kole oraz ruch precesyjny (w układzie Ptole­
meusza Księżyc też krążył wokół Ziemi, lecz była ona nieruchoma i sta­
nowiła środek wszechświata). Epicykl czyli orbita Księżyca uległa poważ­
nej redukcji, Kopernik bowiem przyjął stosunek najmniejszej do naj­
większej odległości Księżyca od Ziemi równy 3/ t 20 (Ptolemeusz: V2 , obec­
nie 7/s). Dla wytłumaczenia drobnych nieregularności w  ruchu Księżyca

16 M. K o p e r n i k ,  W y b ó r  p ism  w  p rzek ła d zie  p o lsk im . W ydał, p rzyp isam i 
o b ja śn ił i w stęp em  p o p rzed ził L. A. B i r k e n m a j e r ,  K ra k ó w  1920, s. 6.

17 M. K o p e r n i k ,  W yb ó r  p ism , s. 14.
18 M. K o p e r n i k ,  O obro tach , ks. IV , ss. 246— 334.
19 L. A. B i r k e n m a j e r ,  op. cit., ss. 382—383; J . D o b r z y c k i ,  L.  H a j d u -  

k  i e w  i с z, op. cit., s. 7.
20 E. R y b k a ,  P.  R y b k a ,  op. cit., s. 124.
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zastosował Kopernik dalszy mały epicykl, co było konsekwencją uznawa­
nia przez niego ruchu jednostajnego po kole jako jedynie możliwej drogi 
i ruchu po niej, dla ciał niebieskich (orbity eliptyczne dla objaśnienia 
ruchu planet zostały wprowadzone dopiero przez J. Keplera 1571— 1630). 
Teoria ruchu Księżyca przedstawiona przez Kopernika pozwala dokład­
niej niż czyniono to uprzednio, objaśnić i przewidywać zjawiska niebie­
skie związane z jego biegiem na niebie. Pozwalała ona także na wykaza­
nie i określenie ruchów innych ciał niebieskich, przez co stanowiła instru­
ment dla lepszego poznania budowy widzialnego wszechświata.

Nic w ięc dziwnego, że właśnie z Księżycem związane są „astronomicz­
ne” formy uczczenia Mikołaja Kopernika21. Przede wszystkim należy tu­
taj wymienić krater Copernicus, leżący w centralnej partii powierzchni 
naszego naturalnego satelity. Nazwę tę wprowadził do selenografii J. B. 
Riccioli w  1651 r. nadając ją jednemu z najciekawszych i najpiękniejszych 
utworów kraterowych. Wokół tego krateru znajduje się obszerna prze­
strzeń pradawnego morza kraterowego o średnicy przeszło 600 km. Obsza­
rowi temu nadał nazwę Mare Copernicanum, od wspomnianego wyżej kra­
teru Kopernika, w  1957 r. V. A. Firsoff. Również w  selenologii historycznej 
dla określenia wieku formacji księżycowych, podobnie jak w  przypadku 
ziemskich er i okresów geologicznych, w  skali wprowadzonej w  roku 1896 
przez M. Loewy i P. Puisseux istnieje okres tak zwany Kopernikowski 
(VII). Stanowi on jeden z trzech okresów ery Postmare (Najmłodszej) 
i pozwala określić wiek utworów podobnych do formacji, w  której powstał 
krater Kopernik. Jest to okres określający w iek utworów stosunkowo mło­
dych i dlatego niezwykle ciekawych, bo mówiących o dziejach skorupy 
Księżyca w  niezbyt odległej przeszłości. Tak więc imię Kopernika zostało 
godnie uczczone w  terminologii związanej z Księżycem i odzwierciedla to 
zasługi Kopernika dla rozwoju w iedzy o Księżycu.

W czasie swego pobytu w  Polsce w  styczniu 1972 r. amerykańscy ko­
smonauci złożyli pod warszawskim pomnikiem Mikołaja Kopernika wią­
zanki kwiatów, oddając w ten sposób hołd wielkiemu astronomowi. Fakt 
ten nabiera szczególnego wyrazu, byli to bowiem ludzie, którzy uczestni­
czyli w  badaniach Księżyca jako członkowie załogi statku lądującego na 
powierzchni srebrnego Globu. A zatem hołd przez nich złożony był hołdem  
ludzi, których stopy dotknęły gruntu księżycowego.

O B SE R W A C JE  K SIĘ Ż Y C A  W ED ŁU G  Z E ST A W IE N IA  
L. A. B IR K E N M A JE R A  Z 1900 R.

1. 9 I I I  1497. B olonia. Z a k ry c ie  A ld e b a ran a  p rzez  K siężyc. (Rev., IV, 27).
2. 9 I 1500. B olonia. K o n iu n k c ja  S a tu rn a  z K siężycem . (RU; B irk ., rozdz. VII).
3. 4 I I I  1500. B olonia. K o n iu n k c ja  S a tu rn a  z K siężycem . (RU; B irk ., rozdz. VII).
4. 6 X I 1500. Rzym . Z aćm ien ie  K siężyca. (Rev., IV , 14).
5. 2 V I 1509. K raków . Z aćm ien ie  K siężyca. (Rev., IV, 13).
6. 6 X  1511. L id zb ark . Z aćm ien ie  K siężyca. (Rev., IV , 5).

21 В. G o m ó ł k a ,  N a tu ra ln e  p o m n ik i k u  czci M iko ła ja  K o p ern ika , W szech­
św iat, 1967, n r  1, ss. 10— 13; tenże, N a zw y  k o p ern ik o w sk ie  na  m apach  świata, 
P oznaj Ś w ia t. 1972, n r  2, ss. 9— 13.
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7. 5 IX  1522. F ro m b o rk . Z aćm ien ie  K siężyca. (Rev., IV , 5).
8. 27 IX  1522. F ro m b o rk . W yznaczan ie  p a ra la k sy  K siężyca. (Rev., IV , 16).
9. 25 V III 1523. F ro m b o rk . Z aćm ien ie  K siężyca. (Rev., IV , 5).

10. 7 V III 1524. F ro m b o rk . W yznaczan ie  p a ra la k sy  K siężyca. (Rev., IV , 16).
11. 29 X II  1525. F ro m b o rk . Z aćm ien ie  K siężyca. (SCR; B irk ., rozdz. X X V I).
12. 12 I I I  1529. F ro m b o rk . Z a k ry c ie  W enus p rzez  K siężyc. (Rev., V, 23).
13. 6 X  1530. F ro m b o rk . Z aćm ien ie  K siężyca. (SCR; B irk ., rozdz. X X V I).
14. 29 I 1534. K raków . Z aćm ien ie  K siężyca. (SCR; B irk ., rozdz. X X V I).
15. 27 X I 1536. F ro m b o rk . Z aćm ien ie  K siężyca. (SCR; B irk ., rozdz. X X V I).
16. 15 X I 1537. F ro m b o rk . O b se rw ac ja  Jo w isza  i K siężyca. (IC; In e d ita  C opern icana).
17. 18 I 1538. F ro m b o rk . K o n iu n k c ja  S a tu rn a  z K siężycem . (RCE; B irk ., rozdz. X X III).

W ykaz sk ró tó w  do zes taw ie n ia  o b serw ac ji K siężyca

R U  — R a p tu la r z y k  U p p sa lsk i  (w s p ó łp r .  z  T a b u l a e  re g is  A lp h o n s i,  V e n e t i a e  1492. E g z . U p p s a la ,  
s y g n .  34 V I I  65.

R C E  — R e g io m o n ta n i  C a le n d a r iu m  E p h e m a e r id e s  a n n o r u m  X V  A u g u s te  V in d e lic ,  1492, E g z .
U p p s a la ,  s y g n .  33 V I I I  3.

S C R  —  S to e j f le r ,  C a le n d a r iu m  R o m a n u m  M a g n u m ,  O p p e n h e im  1518. E g z . U p p s a la ,  s y g n .
C o ll .  H j o r t h e r  G . J .  51.

R e v . — M . K o p e r n i k ,  D e  r e v o lu t i o n i b u s ,
B i r k .  — L . A . B ir k e n m a je r ,  M ik o ła j  K o p e r n i k ,  cz . 1, K r a k ó w  1900.



Ryc. 1. De revo lu tio n ib u s , ks. IV, rozdz. 3, k. 109 recto . In n e  w y o b rażen ie  o ru ch u  
K siężyca. S ystem  Z iem ia—K siężyc sp e łn ia  założen ia  u k ła d u  k o n cen tro -b i-ep ic y k lic z -

nego (na ry sunku).



Ryc. 2. De rev o lu tio n ib u s , ks. IV, rozdz. 5, k. 117. T łum aczen ie  p ie rw sze j n ierów ności 
ru c h u  K siężyca n a  now iu  i n a  pełn i.



Ryc. 3. De revo lu tio n ib u s , ks. IV, rozdz. 8, k. 119 recto . D ru g a  n ie rów ność  ruchu  
K siężyca o raz  s to su n ek  ro zm ia ró w  p ierw szego  ep icyk la  do drugiego.



Ryc. 4. De revo lu tio n ib u s , ks. IV, rozdz. 19, k. 129 verso . W yznaczan ie  odległości 
K siężyca i S łońca  od Ziem i, ich  średn ic , g rubośc i c ien ia  w  m ie jscu  za ję ty m  przez 

K siężyc o raz  d ługości c ien ia  z iem skiego (na p o d s taw ie  zaćm ień  K siężyca).



Ryc. 5. De reu o lu tio m b u s , ks. IV , rozdz. 24, k. 133 rec to . K o n s tru k c ja  szczegółów  
p a ra lla k s  S łońca  i K siężyca n a  ko łach  w ierzcho łkow ych . S ystem  Z iem ia— K siężyc 

w  u k ład z ie  k o n cen tro -b i-ep icy k lic zn y m .
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D IE M O N D B EO B A C H T U N G E N  M IK O Ł A J K O P E R N IK S  

Z u s a m m e n f a s s u n g

D ie B eo b ach tu n g en  d e r M ondbew egung , d ie M iko ła j K o p e rn ik  zw ecks P rü fu n g  
d e r  Ü b ere in s tim m u n g  astro n o m isch e r T h e o rien  m it d e r W irk lich k e it a n g es te llt h a tte , 
h a tte n  e ine  g rosse  B ed eu tu n g  fü r  d ie  E n ts te h u n g  un d  d ie  W eite ren tw ic k lu n g  des 
H e liozen trism us. B esonders w ich tig  w a re n  d ie  in  B ologna am  9. M ärz  1497 u n d  in  
K rak ó w  a m  2. J u n i 1509 d u rc h g e fü h rte n  B eob ach tu n g en , w e il d ie  e rs te  vo n  ih n en  
d ie B ed eu tu n g  e in e r  e rs ten  in  das a llg em ein  a n e rk a n n te  P to lem ä isch e  W eltb ild  ge­
sch lag en en  B resch e  besitz t, u n d  d ie  zw eite  m it d e r  N ach p rü fu n g  d e r  h e lio z en tr isc h en  
T h eo rie  v e rb u n d e n  w ar. E ine  n ic h t m in d e r w esen tlich e  B ed e u tu n g  h a tte n  d ie  im  
E rm lan d e  w ä h re n d  d e r B ea rb e itu n g  des W erks De revo lu tio n ib u s  u n d  au ch  s p ä te r  
an g es te llten  B eo bach tungen . G eg en w ärtig  s ind  u n s  17 d e ra rtig e  B eo b ach tu n g en  b e ­
k a n n t. S ie h a b en  e in e  w ich tig e  R olle  in  d e r  f rü h e re n  E n tw ick lu n g ss tu fe  d e r vo n  
K o p e rn ik  e ra rb e ite te n  n e u en  K onzep tion  des W eltg eb äu d es  gesp ielt. D ies h a t  sich  
u n te r  a n d erem  in  d e r k o n zen tro -b i-ep izy k lisch en  K o n stru k tio n  des p la n e ta r isc h e n  
System s u n s e re r  Sonne  k e n n tlic h  gem ach t, e in e r  K o n stru k tio n , d ie  im  C om m en ta- 
rio lu s, d e r w a h rsc h e in lic h  noch v o r 1510 v e rfa s s t  w u rd e , z u e rs t d a rg e s te llt  w u rd e . 
D ieselbe  K o n stru k tio n  b e h ie lt K o p e rn ik  au ch  in  se in e r h e lio z en tr isc h en  T h eo rie  bei 
u n d  v e rlie h  ih r  d ie  en d g ü ltig e  F assu n g  in  se inem  W erk  De revo lu tio n ib u s  (B uch  IV) 
im  S ystem  E rde  — M ond. D as S ystem  S onne  — P la n e te n  dagegen  w e is t schon  eine  
exz& n-trisch-epizyklische K o n s tru k tio n  auf. D ie im  R ah m en  e in e r a llg em ein en  T h e o ­
r ie  d e r B ew egung  d e r  H im m elsk ö rp e r e ra rb e ite te  T h eo rie  d e r M ondbew egung  e r ­
la u b te  e in e  g en au e re  E r lä u te ru n g  u n d  V o rh e rseh u n g  vo n  H im m elsersch e in u n g en , d ie 
m it d e rse lb e n  v e rb u n d e n  w aren .

D ie V erd ienste , d ie  K o p e rn ik  sich  u m  d ie  A stronom ie  e rw o rb e n  ha t, h a b en  in 
se len o g rap h isch en  u n d  se leno log ischen  B en en n u n g en  ih re n  W ied erk lan g  gefunden . 
E in er d e r  g rösse ren  M o n d k ra te re  t r ä g t  den  N am en  C opern icus (J. B. R occioli 1651) 
u n d  das vo n  ih m  lo k a lis ie r te  M eer h e iss t M are  C o p ern ican u m  (V. A. F irso ff 1957). 
In  der z u r  B es tim m u n g  des A lte rs  d e r M o n d fo rm a tio n en  d ien en d en  S k a la  w u rd e  im  
J. 1896 d u rc h  N. L oevy  u n d  P. P u is s ieu x  e in  „K o p ern ik an isch es” Z e ita lte r  e in g e­
fü h r t  (VII).




